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W niedzielę 19 czerwca od ,odz. 12 - Z-giej 

Koncert obiadOWY 
Oryginalne stroje rosyjskie. 

Młodzież RiI rozdrożu. 
o zadaniach wychowawczych szkoły. 

I znowu, jak co roku, l rozmaitych pod. 
woi sredniej szkoły polskiej wybiegfy tysiące 
mfodych ludzi, z zaciśniętemi w dłoniach świa
dectwami maturalnemi, z uśmiechem na usta;h 
z nadzieją w sercach. 

Czy wielu z nich przechowa tę radosć d tużej, 
nii jeden dzień ulgi po wieloletniej udręce w kar
bach dotychczasowego systemu szkolnego? Czy 
nie będzie ust, na których zamrą uśmiechy, i rąk, 
ktÓre opadną bezradnie z chwilą pierwszej, w du
szy "dojrzałego" młodzieńca i "dojrzałej" dzie
wczyny zbudzonej refleksji, zawartej w pytaniu: 
"co robić dalej?" 

Wiemy, jak starannie, z jaką bezlitosną kon· 
sekwencją przygotowywała dotychczasowa szkoł:ł 
średnia chwilę tego tragicznego zapytania. Wiemy, 
że dla niejednego młodego człowieka opuszczenie 
progu szkoły średn i ej równało się nieledwie sta
nięciu nad brzegiem przepaści. "Co robić, dokąd 
iść?" Czy, stadnemu instynktowi ulegając, za
pełniać tysiącami pierwsze roczniki uniwersy
tetów i politechnik, po ' to, by po roku odpadać 
pod brzemieniem ciężaru wymagań, trudności, 

zawiedzionych nadziei, oraz tragicznych pomyłek 'f 
Czy kołatać do biur rządowych i prywatnych, do 
zakładów przemysłowych i handlowych, po to, 
by po przedstawieniu najpiękniejszego nawet świa· 
dectwa "dojrzałości" usłyszeć katastrofalne pyta· 
nie: "Co pan umie?" Czy bez zamiłowania, 
a w;:sto bez odpowiednich uzdolnień, dla bez· 
płatnej dalszej nauki, wstępować do najcięższego, 
choć najpiękniejsr.ego i najszlachetniejszego za
wodu, jakim jest służba wojskowa? 

Przed koniecznością znalezienia odpowiedzi 
na te pytania stawał rok rocznie każdy matu
rzysta i slawać będzie, dopóki nie wejdzie w ży· 
cie nowy ustrój szkolnictwa i nie przeobrażone 

zostaną zby t utarte szkodliwe pojęcia. Dokładna 

statystyka losów młodzieży, obdarzonej świadect
wami "dojrzałości- dalaby nam niewątpliwie po 
stronie omyłek, b lędów i tragicznych rozczaTO· 
wań liczby zastraszające. Wiemy o tern wszyscy 
aż nadto dobrze, mimo braku podobnych staly
styk. 

Ale w tym roku, oprócz tych wszystkich 
Mllormalnych" zagadnień, które miody i nieprzy
gotowany do życia umysł musi rozwiązać, dołą

czają się nowe, a nabrzmiewające już od lat kil· 

Najnowsze przeboje. Wst~p wolny I Pocz. o godz. 21 wiecz. 

ku wątpliwości, kwestie i węzły gordyjskie, wy
magające zdecydowanego rozcięcia. Obecnemu 
przesileniu gospodarczemu odpowiada wstrząsa

jący swem pogmatwaniem chaos duchowy. Zna
ne z przed wielkiej wojny idee polityczne, spo
łeczne. etyczne, nawet artystyczne, nie wytrzyma
ły ani potężnego tempa powojennych 'przeobra
żeń techniCl':!l)'ch, ari slnu::diweg.o nad'Sku co· 
dziennych konieczności życiowych, których kie
rownictwo i regulacja wymknęły się z rąk ludzkich. 

Młody człowiek, opuszczający lawę szkol
ną, ciekawy wszystkich tajemnic życia, opa
nowany ambicJą brania w nim udziału, a n8-
wet wytyczania jego biegu, wpada przede
wszystkie m w Jarmarczny zgiełk handlu łde
owego, Podkładają mu zewsząd prll'~d oczy rróbki 
towarów o nazwach szumnych i szeleszcząC)'ch, 
jak czysly jedwab, a nieodpowiadających najczę

ściej treści i gatunkowi. Jako pokusy roztaczane 
są przed nim hasła i apele, wdzierające się w głąb 
jego najświętszych uczuć i najelementarniejszych 
instynktów, Ileż charakteru, ile wiedzy trzeba, 
by samodzielnie ocenić wartość nurtujących 

prądów I odnaleźć właściwą drogę wśród ku
szących wezwań z poza straganów demagogji? 

Nacjonalizm? Kto z pośród młodych nie 
chciałby służyć narodowi, przyczyniać sIę do 
jego rozwoju, dobrobytu, siły i znaczenia? 
Tak, ten szyldzik posiada wdzięk i urok znie
walający. Cóż za rozczarowanie jednak, gdy 
się spojrzy na zawartość opatrzonego tern 
godfem kramiku? Zielona wstążeczka, pałka 
do bójek ulicznych, stos antysemickich ulotek, 
potężna sterta paszkwilów i oszczerstw, ma
szyna do kopjowania modnych haseł i zasad, 
oparrzonych stemplem niemieckim, czy wło-· 
skim, ,. I wszystko. Zamało, by z tego zestawić 
choćby pozory harmonijnej konstrukcji. Wystar
czająco , by zdemaskować tandetę i nieudol
ność sprzedawców. 

Komunizm? Nie, odstraszająca fizjogno. 
mja płatnego agenta o skośn}'ch, chytrych 
oczach, poczucie, że można być porwanym przez 
tryby, w których na miazgę Slarta zostanie cała 

zdobycz duchowa wielu wieków przeszłości, wstręt 
do służenia obcym celom, zwiastującym zagładę 

wszystkiemu, co wczoraj zdobyte zostało krwa 
wym i pełnym wiary wysiłkiem, wszystko 10 
odpycha i znieclll~ca, Ule~ają najczęściej umysły. 
teoretyzujące. wrażliwe na gotowe doktryny i wzo
ry, czasami szarpnięte bolesne mi krzywdami ży
ciowemi, za które uzyskać pragną raczej zemstę, 
nii sprawiedliwość' 

W samym środku nieprzeniknionej dżun
gli haseł i idei jedna tylko znaczy się jasną 

powierzchnią linja kierunkowa, Prowadzi ona 
ku rozedrganemu potężnym rytmem wspól
nego wysiłku warsztatowi pracy dla państwa. 
Ileż przeszkód musi jednak zwalczyć młody cha
rakter, by wreszcie slanąć w szeregu, w karnym 
pochodzie do celu, którym iest dohro wszystkich 
obywateli i rozwój całej ziemi. zWlązar:ej spoid
łami wspólnej, dziejowej przeszłości w nierozer· 
walny or~anizrT1! Ileż stabych glów. wrażliwych 

na groźby, o.szc:zerstwa, przesądy, zabobony i blask 
rek lamy, ulega po drodze oszołomieniu i zawro
towi! 

Trzeba tę jedyną jasną i prostą drogę, 

wiodącą ku państwowej idei polskiej. oczyś
cić z przeszkód, oświetlić ł wskazać mło

demu pokoleniu. Oto jest pierwsze obecnie 
zadanie polskiej szkoły średniej. do którego 
winien być dostosowany program i system 
nauczania, oraz metody wychowawcze, Przysz
f y maturzysta, stając na progu życia społecz
no-politycznego, musi umieć pokierować swo· 
jeml krokami tak, by go zaprowadziły nie 
do kramików doktryn lub stragan6w dema
gogii partyjnej, lecz do warsztatu realnej pra
cy dla państwa, w każdym zawodzie i na 
kaidem stanowisku. A. K. 

List Z Przeworska. 
(Od naszego korespondenta) 

Pożegnanie zasłużonego starosty, P. Adam 
Remiszewski, z woli przełotonej władzy przenie
siony na stanowisko starosty w Przemyślu, o~ 
puszcza nasz powiat, IV którym wykonywał swój 
urząd od 6 grudnia 1921 . roku, a zatem przez 
niespełna 5 lat. Nit: będzie to frazesem, jeśli po
wiemy, że ludność naszego powiatu bez różnicy 

zapatrywań politycznych, bez różnicy przynależ
ności narodowej-ze szczerym żalem rozstaje się 

z Nim. Bowiem starosta p. Adam Remiszewski 
w czasie swego kilkuletniego urzędowania po~ 

zyskał sobie nasze sympatje i przywiązanie jako 
urzędnik i człowiek. Jako urzędnik, (nie uznawał 
szykan) przedewszy~tkjem załatwia ł sumiennie, 
skrupllII 'n ie i szyhko swoje zadania, b~dą.c ob· 
znajm ic"I} m z każdą sprawą i nie zwalając swa· 
ich o bowiązków na barki podwładnych, W urzę· 
dzie kierowat się bezwzględną obiektywnością 
i starał się o ile możności osobiście zetknąć się 
z interesentami. Jako urzędnik polityczny sta rał 
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r Wyłączna sprzedaż modeli damskich światowych f i rm. - W ogromnym wyborze! - W.RI"!'I dog~d"e I , 
się laktem i umiarem, uprzejmością i grzecznoś-
eią, pozyskać sobie posłuch i poszanowanie u 
wszystkich obywateli, nie podburzając i wygry
wając jednych przeciwko drugim, nie sprzenie
wierzl:l jąc się przy tern zasadniczym wytycznym 
l injom polityki państwowej. Nie hołdował wcałe 
zasadzie .. divide et impera". W urz(dzie jestwzo
rowym urz(dflikiem - poza nim jest doskonałym 
obywatelem. 

Pan Adam Remiszewski, jako naczelnik po
wiatu zdobył wielkie zasługi około rozwoju na
szego powiatu. W czasie jego urzędowania przy
pada zorganizowanie samorządu powiatOwego 
i Powiatowej Komunalnej Kasy Oszczędności 

w Przeworsku, które pozostawia bez najmniej
szego obdłużenia, - a w szczególności Wydział 
powiatowy jako instytucję samowystarczalną. 

Zajął się rozbudową i naprawą dróg po
wiatowych i gminnych, których wybudowano 
15 1/2 km., a rozpoczęto dalszą budowę około 

5 km ., zaś systemem "Święta pracy" wybudował 
w jednym dniu, w sposób uroczysty i etyczny, 
drogę od Mikulic do Białoboków na przestrze
ni Zl/! km. 

Szczególną !foską otoczył sprawę podnie
sienia rolnictwa i spółdzielczości rolniczej,-spra
wę rozrzeszen ia oświaty i kultury wśród rolni
kbw, - a wielką opieką darzył kola młodzieży 

wiejskiej i przysposobienia wojskowego. 
Urzędnikiem-obywatele:n okazał sie staros

ta Adam Remiszewski w czasie pożanl, jaki na
wiedził nasze miasto w kwietniu 1930 roku w 
dzielnicy żydowskiej. Natychmiast następnego 

dnia po pożarze, kiedy jeszcze ogień nie był zu
pelnie ujarzonym, zr> rganlzował ob)'wate lski ko
mitet pomocy pogorzelcom i stanął na jego 
czele, ni osąc pomoc doraźną najbiedniejszym. 
W dalszym ciągu zorganizował zbiórkę po całym 
Państwie na rzecz odbudowy egzystencyj pogo
rzelców, która dala okolo 70.000 zł. a w końcu 
wystarał si~ u Rządu w Warszawie o pożyczkI: 
100.000 zł. na cześciową odbudowę spalonych 
budynków. 

Dzięki jego energicznej ingerencji akcja dla 
bezro~otnych przyniosła ostatniej zimy w naszym 
powiecie około 10.000 zł i 6 wagonów ziemnia
ków, z których tylko około 2000 zł. zużyto w 
miejscu, a resztę wraz z kartoflami przesłano 

do Lwowa. 
Jednym z najpiękniejszych Jego czynów 

jest zalożenie Ośrodka Zdrowia w Przeworsku 
w gmachu Kasy Chorych przy pomocy p. Dra 
Osadnika. Uroczyste otwarcie tej bardzo poży

tecznej instytucji ma nastąpić w najbliższym cza· 
sie w obecności p. wojewody lwowskiego. 

Z wdzięcznością wspomnieć należy o pani 
starościnie, ktÓra w pracy charytatywnej dotrzy
mywała kroku swemu mężowi, opiekując się 

biedną dziatwą szkolną, dla której dożywienia, w 
czasie ciężkiej zimy, zdobywała przy pomocy 
kompletu pań. konieczne fundusze - osobistem 
współudziałem. 

I tak więc opuszcza nasze miasto i nasz 
powiat zasł użony obywatel-urzednik, któremu to
warzyszą szczere tyczenia powodzenia na nowym 
wyższym lecz ciężkim posterunku pracy. Pożeg

nanie u stępującego starosty p. Adama Remiszew
skiego odbyło się we wtorek , dnia 14 bm. w sali 
"Sokoła" za inicjatywą Cukrowni , Magist ratu, 
Wydzia łu powiatowego i B. B. Nieste ty nie o
beszło się bez zgrzytu , albowiem wbrew intencji 
p. starosty nie zaproszono rep rezentantów spo
łeczeńsiwa żydowsk iego. 

Wiec sprawozdawczy B. B. W. R. odbył 
się dnia 12. bm. z współudziałem posła Andrze
ja ks Lubomirskiego i senatora prof. Gar lickie
go z Przemyśla . 

M anewry wiosenne : J esteśmy proszen i 

o wyjaśnienie, że uczniowie tut. gimnazjum, na-
l eżący do przysposobienia wojskowego, brali u-
dział w ćwiczeniach poruszonych w naszej ostat· 
niej korespondencji pod nadzorem i opieką pro
fesorów. Krytyka , ubolewania godnych wybry
kÓW, nie odnosi się zatem do nich, a - wedle 
informacj i z poważnych kół obywatelskich-do
puszczali się Iych wybryków, uczniowie innych 
zakładów, które nie wydelegowały swych profe
sorów, celem doglądania swych pupilów. 

Spectator. 

.E OCZY 

S,TOSUJCH 1"'''0''' 

Kronika. 
(Redakt/B be&warunkowo manulIk ryptów nte :twraca) 

Osobiste. Pan Dr. Adam Zys odznaczony 
został Krzyżem Niepodległości. 

Bolesny cios dotknął p. Dra Schwarzera 
i jego Małżonkę, tern dotkliwszy, że nie pozba-, 
wiony fala lnego splotu prawdziwego tragizmu. 
Nie upłyną/ bowiem t ydzień, gdy na tem miej scu 
oddaliśmy cześć pamięci nagle zmarłej błp. Matki 
jego, gdy zaledwie w kilku dni póżniej c.dbywał 

tą samą drogę za rydwanem swej 7·tetniej błp. 

Danusi. 
Wszelkie zabiegi lekarskie, ojca lekarza i soe

cjalistó\\o; lekarzy zagraniczu>'ch, okazały się nie· 
stety w niniejszym wypadku bezskuteczne. 

Pogrzeb blp. Danusi, który się odbył 12 bm. 
s tanowił imponującą. cichą manifestację . najser· 
deczniejsze,!!o żalu i szczerego współczucia calego 
tut. społeczeństwa, dla pozostałych w nieululo
Ilym żalu Szanownych Rodziców. 

Doroczne Święto W. F. i P. W. Dnia 12 
bm. odbyło się doroczne święto W. F. i P. W., 
w którem brała udział połowa młodzieży ćwiczą

cej w oddziałach W. F. i P. W. w powiecie. W wi
gilję święta ulicami miasta przeszed ł capstr1.yk. 
Nazajutrz odprawił ks. major Pączek uroczystą 

mszę w kościele parafjalnym. Po skończonem 

nabożeństwie nas:ąpiła. przed kasynem garnizo
nowem, dziarska defilada, którą otwierała kom
panja chorągwiana 39 p. p. z orkip,strą. hufiec 
szkolny męski, Pocztowe P. W., Żydowskie P. W., 
marynarskie P. W., hufce ~zkolne żeńskie, 1 ba
tllljon Z. S. pod bronią, 1 bat. Z. S. bez broni. 
Całość prowadził p. por Glowa powiat. Kmdt. 
P. W., pierwszy balaljon Z. S. prowadził p. por. 
Gronkowski, 2·gi bal. Kmdt. powiat Z. S. kapit. 
rez. p. Tatomir, 3-ci bat. chorąź:y Kaczkowski. 

Sprawną defiladę odebrał p. generał Wie
czorkiewicz w OIoczeuiu p. starosty Wąsa i bur
mistrza p. inż. Sierankiewicza, oraz przedstawi· 
cieli władz cywilnych i wojskowych. 

- Na uwagę zasługuje Żydowskie P. W., ktÓre 
poraz pierwszy wzięło oficja lny udział w uroczy
stości, co sprawiło nader mile w rażenie u wszyst
kich, a w szczególności we wszystkich sferach, 
tul. s'po łeczeństwa żydowskiego. Wystarczy nad
mie nić, że Żydz i i to nawet ortodoksyjni l ra
dością 'ipieszyl i tłu mnie na Rynek, aby się przy
patrzyć Ż. P. W. dając wyraz swemu zadowole
niu. Na tem miejscu z prawdziwe m zadowoleniem 
i pełnem uznaniem podkreślić należy, że Ż. P. W. 
cieszy się na tut. teren ie popa rciem najmiarodaj
niejszych czynników wojskowych i cywilnych. -

Po defiladzie odeb ra ł raport na stadjonie 
Sokoła p. genera ł Wieczorkiewicz. który też w sil 
nych żołnierskich słowach wygłosił ok(Jlicznoś

ciowe przemówienie, podk reślając znaczenie W F. 

i P. W. mIOd,;eży ~Ia pań s ~Ji \)it'''y, i ko 
przyszłych obrońców, W szel egac kI rych ~inna 
się sk upić młodzież wszystkich wyznań, a jej 
myślą przewodnią niechaj będzie hasło "Salus 
Reipublicae suprema lex eslo·. W imieniu po
wiatowego Komitetu W. F. i P. W. w serdecz
nych slowach przemówi! p. Zygmunt Tyraiski 
sekretarz Wydliału powiatowego. 

Następnie odbyły się gry w siatkówkę i ko
szykówkę, oraz pokaz gier ruchowych, wykona
nych sprawnie przez strzelców 39 p. p. W po· 
łudnie, na dziedzińcu 39 p. p. odbył się wspólny 
objad członków P. W. oraz zaproszonych gości, 

który spożyto ~, bardzo miłym nastroju. przy 
dźwiękach orkiestry wojskowej . Po południu na 
stad jonie Sokola od były się za wody spOrtowe, 
sprawnie zorganizowane - których sprawozdanie 
drukujemy w rubryce sportowej. - Niezwykle 
miłe wrażenie na tłumnie przybytej publiczllośc i 
wywarły pokazy w wykonaniu strzelców 39 p. P 

O I!odz. IS-tej nastąpiło uroczyste wręcze
nie nagród z zawodów strzeleckich, która odbyły 
się 4 i 5 bm. zorganizowanych przez klub broni 
małokalibr. j wojsk. Wreczenia nagród dokonał 

p. generał Wieczorkiewicz. Ponadto p generał 

Wieczorkiewicz i zas\. starosty p. Marjan Gross 
wręczyli nagrody l zawodów sportowych P. W. 
Udział w Świecie wz ęło '19'1 czł~nków P. W., 
w L.awodach st rzeleckich 135 członków, w zawo
dach sportowych 92 członków. 

Wykonanie programu uroczyslOścl Święta 
W. F. i P. W wywarło jak najlepsze wrażenie 

l1a licznie zebranej publicZIlości i rzetelne uzna
nie dla Kierownictwa W. F. i P. W. 

Wiec sprawozdawczy B. B . W. R. W sali 
"Gwiazdy~ odbył się 12 bm . tłumny wiec spra
wozdawczy. na którym było obecnych z górą 
300 osób. Referentami byli p, p. poslowie Burda 
i Janowski. 

Zebranie zagaił imieniem Rady powiatowej 
B. B. W. R. p. Z TyraLski, który powitał przy
hyłych posłów i licznie zebraną publiczność . 

Poczem p poseł Janowski zobrazował w swo
jem przemówieniu wysiłki Rządu, zmierzające do 
ofiarnej współpracy z Rządem, który ma jak naj· 
lepsze chęci - do opanowania jednak kryzysu 
gospodarczego, który jest zjawiskiem ogólno 
światowem, konieczny jest wysiłek całego spo· 
łeczeństwa. 

P. poseł Burda w swojem obszernem prze
mówieniu przedstawił zebranym przyczyn~p kry
zysu gospodarczego - podkreślając, że dla zwal· 
czenla kryzysu, konieczne m jest zaufanie w spo
kój rozwojowy i wspólny wysiłek. 

Politycy tuzinkowi tak po miastach jak i 
wsiach rozpuszczają kłamliwe wieści o zerwaniu 
sojuszu polsko-francuskiego ze strony Francji, 
powołując się na artykuły w prasie francuskiej, 
są to jednak - stwierdza mówca - ar tyku ły 
dziennikarskie, fabrykowane w Polsce przez opo
zycję - a straszenie Ligą Narodów jest niczem 
innem jak palowaniem na naiwność l udzką. O 
ile chodzi o nasze stosunki wewnętrzne, Polska 
przechodzi jedynie przesilenie gospodarcze. Na
sze życie gospodarcze musi się przeorganizować 

dla wy trzymania konkurencji zagranicy - należy 
wyru20wać pośredn i ków, ceny fabrykatów usto· 
su nkować należycie do cen produktów - nad
mierne pensje panów dyrek torów fabrycznych 
obniżyć, ze rwać z absurdem sztywności cen. 

Następnie przewodniczący p. Z. Tyraiski 
zwrócił uwagę na konieczność solidaryzmu z Rzą
dem, któremu nie wolno przeszkadzać , za którym 
pójŚć musimy, bo dzięk i jego wysiłkom. pomimo 
ciężkiej sytuacji gospodarczej potęga Państ wa 

rośnie z dnia na dzień Poczem odczyta ł rezr>lucje 
następującej treści: 

"Zebrani na wiecu w dniu 12 cze rwca br· 
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piętnują z oburzeniem kła mliwe wiadomości o rze
kom ych zamiarach agresywnych Rzeczypospolitej, 
przygważdżają niesumienność i perfidję wrogiej 
propag~ndy wywołUjącej i "'»~ łę iiI'lItej kryzys 
!wiatOv."y - sposób 11i~dpo ~ialny dla 
eg istycznych celów . 
.. r ,9świa g.,aj~1.. ż~e ~l ieiłonł lil I z cal" 
silą odeprą skutecznie wsze)Wie atak' IJ1,I~rzone 
przerriw do~ru Rł:ec.z~ppsp9rli,l el. . 

r Zęprani lo wYf9zają Z,4f~~\e; f~ l' .R d i na
dal bę~z~ ~c4ł.ą ,~persj~ ~łYAI~ać akcję wymie
rZQ!lą' \>ne<liw-.be:zphfcr.eOSLWuj li pokojowi świa,ta. 

Rtzolucja gospodarcza. 
Zebrani na wiecu w dniu 12 czerwca br. 

obywatele miasta jarosławia i gmin miejskich 
i wiejskich powiatu j arosławskiego. 

I. StwierdlHją, że sY$tematyczna, zdecydo· 
wana i konsekwentna polityka Rządu obecnego 
w walce z kryzysem jest jedynie dobra i celowa 
dla utrzymania równowagi budżetowej i stałoŚci 

naszej waluty . 
2, Solidaryzują się z tą polityką i wyrażają 

Rządowi Premjera Prystora pełne zaufanie, 
. 3. Potępiają szkodliwą agitację opozycj i 

przeciw Rządowi, która wprowadza dezorientację 
i defetyzm wśród społeczellstwa-. Powyższe rezo
lucje zostaly uchwalone przez zebranych. Zakoń
czył zebranie okrzykiem na cześć Sajjaśniejszej 

Rzeczypospolitej, Prezyden ta Ignacego Mościckie
go i Marszałka j ózefa PiłsudskIego, powtórzo
nym z zapałl!m trzykrotnie przez obecnych. 

Doniosła impreza Towarzystwa Muzycz
nego im. Fr. Chopina. I stniejące od 50 lat 
Tow. Muz. im. Fr. Chopina na terenie naszego 
miasta, rozwija z całą energją działaln ość kultu
ralną wśród szerokich warstw społeczeństwa. 

RokrOCZnie opuszczają mury szkoly muzycznej 
liczni uczniowie i uczennice, by w konserwator
jach s tołecznych kontynuować studja muzyczne, 
urządzane zaś popisy oraz koncerty mają Slyoją 

u s taloną markę. Do takich nIcpowszednich kon
certów należy , Akademja Chopinowska urządzo

na dnia 14 b. m w sali Sokold. jako gJówna 
część sk ład owa urocLvstości Chopinowskiej, na 
którą złożyły się; caps: rzyk orkiestry II. gimn. 
państw, iluminacja orki en nalepkami, przedsta
wiającemi podobiznę Chopina, oraz poranek 
symfonicz~ly dla mlodzieży szkolnej, akademja 
stanęla na wysokości swego zadania, budząc 

szczery enlUzjazm wśród licznie zebranej publicz
ności muzykalnej naszego miasta. Akademję za
gaił p. prof. Dr. M. Papierman, który w swem 
pięknem przemówielliu przedstawil rzeczowo twór
czość Chopina 0«17. jego znaczenie w dziejach 
muzyk i polskił!j, 1.)Qczem nastąrila część muzycz
na , w której wzięł)' udzia l naj wybitniejsze siły 

muzyczne naszego miasta. Przedews:zystkiem na
l eży wymienić, P. sta rościnę Grossową, znaną 
z licznych występów pianistkę, której piękna gra 
i nieprzeciętna technika fonepianowa budziły 

niekłamany zachwyt wśród publiczności. Towa
rzyszyła jej dzielnie orkiestra 39 p. p. pod batutą 
p. por. Krudowskiego, która ponadto wykonała 

samodzielnie parę utworów Chopina. Pieśni 
C~opina wykonała z wielkiem zrozumieniem i 
artyzmem p. Marja Tyraiska przy subtelnym a
kompan jamencie p. Drowej Fischerowej. Atrakcj ą 
wieczoru była piękna melodeklamacja artysty 
dramatycl!1ego p: Nowosada również przy akom
panjamencie p. Drowej Fischerowej. l<oncert ten 
stanowił prawdziwą wieczerzę duchową dla mi· 
lośników sztuki muzycznej 

Baczność l ekarze, nie zostawiajcie na 
biurkach bloczków receptowych. Przed około 
miesiącem przyszedł do tUL lekarza p. Dra Oy· 
szyńskiego niejak i Kazimierz Chmielewicz, który 
korzyswjltC z nieobecności p. Dra Dyszyńskiego 
skrad ł mu bloczek receptowy. j ak się na stępnie 
okalało Chmielewicz 10 nałogowy morfinista, 
który na skradzionych blankietach receptowych 
.. z,apisywał- sobie znaczne dawki morfiny. 

I byłby ten proceder na skradzionych blan
kietach receptowych uprawiał aż do ich wyczer
pania, gdyby nie zapi sał sobie zbyt wielkie dawki 
(śmiertelne). 

Gdy bowiem CI\mielewla: zgłosił sję u jed
nego 7. aptekarzy w Rozwadówie z receptą skra
dzioną p. Drowi Dyszyńskiemu. na której były 
zapisa ne śmierrelne dawki morliny, aptekarz pO-

dejrzywając nieautentyczn ość zapisku lekarskiego, 
zawiadomił o tern P. P. w Rozwadowie, która 
telefonicznie zwróciła się do p. Dra D. o wyjaś
nienie. Oczywista, że p. Dr. D. Bogu ducha wi
nień, nie miał o niczem pojęcia r tylko stwier
dzi' , że Chmielewicz skradłszy mu blankiety re
cept, nadużywał jego nazwiska. 

Powyższy bądźcobądź niemily wypadek, nie 
chaj będzie ostrzeżeniem dla lekarzy, aby bloczki 
recept nie zostawiali na biurkach w swych biurach 
ordynacyjnych. 

Na dochód tyd Domu sier ót odbędzie się 
w lIitdzieJ, 19 czerwca wielka zabawa ogrodowa 
w parku miejskim na Olsza ll6wce z nader uroz
maiconym programem. Przygrywać będzie or
kieslra 39 p. p. Zabawy na powyższy cel cieszą 

się trady cy jnie najlepszą ma rką , t oteż reklama 
jest w niniejszym wypadku zby tcczną. Nie ulega 
V/ątpliwości, że tut. społeczeństwo ze względ u na 
cel dochodu, poprze ofiarnie powyiszą imprezę. 

Walne Zgromadzenie 1ydowskiego To
warzystwa Szkoły Ludowej i Średniej w Ja
rosławiu odbędzie się w niedzie lę, 19 czerwca 
o godz. 8'JO wiecz. w sa li obrad żyd . Gminy 
M. i. Komitet Załotycieli omówi projekt utworze
nia iyd szkoły ludowej i średnIej w Jarosławiu. 

Skuty złodziej wystrzałem z karabinu 
usltował popełnić samobójstwo na Komisar
jacie P. P. Dnia S bm. przytrzymany został An· 
toni Płonka jako silnie podejrzany o kradz ież 

gotówki 01(010 2.000 zł . na szkodę Marji Maci
szek z Jaroslawia i pozostawa ł w dochodzeniach 
prokuratorskich. Dnia 11 bm. Pionka był sam 
w sali raportowej Komi~arjatu P. P. i przykuty 
do , okna krat okolo godz. !"-tej uwolnił się 

z kajdanek, wyrwal drzwi od szafy w kt6rej znaj
dowały sie karabiny służbow e , wyjął 1 karabin 
i 1 nabój , zdjąl buclk z prawej nogi, wreszcie 
nabił kan.~in l -nym nabojem, połoiył go wzd łuż 

siebie na ławce i pociągnięciem spusta przy po
mocy palca prawej nogi wystrzelił, raniąc się 

dość poważnie w lewy obojczyk. Lekarz p. Dr. 
Mayer opatrzył mu ranę, a następnie zostą.ł od· 
wieziony do szpitala ;:mwszechnego w jarosławiu , 

a na zarządzenie Pana Prokuratora przy S. O. 
w Przemyślu został odstawiony do Szpitala przy 
tamto Sądzie Okr. 

Zauważyć należy, że niedoszły samobójca 
byl już karany jednorocznem więzieniem za licz· 
ne kradzieże. 

W aresztach policyJnych spoczęli: Hen· 
ryk Wójcicki z Gda(lska i Jan Pałka false Gałka 
za jazdę koleją na gapę, Michał Piwodka bez 
sta łego miejsca zamieszkania za kradzieże wozo 
we dokonane na lUt. terenie, Michal Szalacha 
z j arosław ia jako silnie podejrzany o poważllą 

kradzież na szkodę tUl. blacharza Medlingera 
i Mikołaj Fedorow z Nowegn Sioła pow. Prze
myśl za żebractwo I w ł6częgostwo. 

Potary. W gminie Wierzbna tut. powia tu 
powstał S bm. pożar przypadkowy od iskry z ko
min;!, od której zapalił sie Jach s łomiany domu 
mieszkalnego Teresy Trojnak Miejsco""a i dwor
ska straż pożarnIl po przybyciu nat)'chmiast ogień 
u~asiła, tak, że pastwą ognia padło" m! da.:hu 
slomiannego, a szkoda wskutek pożar u wynikła 

wynosI JO zl. 
Dnia II bm. o godz. 9'30 w nocy wybuchł 

pożar w domu A Czyża w Chlopicach, w którym 
mi eszka ł komendant posterunku P. P. SI. poster. 
Michal Slobodziuk. Ogień powstał od strony SIO
doły Czyża, co było powodem potaru narazle nie 
uslalono. Spalił się dom mieszkalny, stodola, 
stajnia oraz jeden kon. Szkoda wyrZl,łdzol.1a pacz 
pożar na razie' nie ustalQna. Rzeczy sI. poste r. 
Słobodziuka prócz cześciowego zn~zel1~ l.ostil,

Iy wyratowane. Ofiar w ludziach nie bYło . 
s-przenlewierzen le. Ohlbaum Leon z ja

ros'awia doniósl na Komisariat P. P. że ~ałka 
Katz z Jarosławi.. sprzeniewien.yla na jego szko
dę kawałek materj i wart. 35 zł . 

"Na wywczasy " oddani do tut. sądu - jan 
Kalinowsk i i Władysław Strójwąs z Jltrosławia 

Ukrywający się przed o rgiłnami P. P. a poszuki
wani za dokonywanie rozmaitych kradzież)', po· 
nad to Str6jwąs do odhycia kary 4 mies. więzienia, 
zosIali dnia 7 bm . przytrzyman i i oddani do dys
poz)cji Sądu gr. 

WPISY do szkoły handlowej w Jarosławiu, 
w dniach 29 i JO czerwca oraz I li pc. 
br. od 9 do IJ i od Ie> do 18. Eiza· 
min sp rawdzający 2 lipca o godz. S·mej 
rano. Warunki wStępu do I-szej kląsy 

14 rok tycia i ukończen ie 7 klas szko· 
ty powszechnej lub 3 gimnazjalne. Bliż· 

szych informacyj o organizacji s:zkoły, 

programie nauki, opła tach i dokumen
tyce udzIela kancelarja szkolna . :l:ądać 
prospektów. (x-I). 

Nadesłane. 
IZa ten dzial Redakcja nie bierzt 

tadnej odpowiedzialnoSc:i). 

Pralnia chsmlczna Jdz8ła Koltera w BIsisku 
(lIIja Jarosław) za nlBusunl~cls plam I za· 

darcie płaszcza tąda zapłały . 
Dnia 31 marca br. dałem filji jarosławskiej 

pralni chemicznej j ózefa Rollera w Blełsku nowy 
płaszcz męski do czyszczenia. Po 14 dniach 
wr6cił płaszcz z pralni poplamionv i w dodatku 
u dolu zadarty, za ·co kierownik tul. filji za· 
żądał 9 zł 

Na zwróconą mu uwagę, że płaszcza w tym 
stanie odebrać nie mo~ę, oświadczył mi, wzru · 
szając ram ionami,: .. j ak Pan chce, to niech Pan 
sam napisze do Bielska". (Obsługa nadzwyczaj
na I) Chcąc nie chcąc zmuszony bylem osobiście 

zwrócIć się do firmy j ózef ROller w Bielsku 
z przedsta wieniem istolneJ.!o stanu sprawy, do
magając się jedynie płaszcza, oczywista bez za· 
płaty, celem oddania tegoż innej firmie do wy
czyszczenia i nie żądając wcale odszkodowania 
za uszkodzenie tegot. 

Ponieważ mimo kilkukrotnej korespondencji 
z powyższą firmą i mimo przyznania, że ~za

darcie nastąpiło llie skutkiem czyszczenia, lecz 
z nitwiadomych powodów·. firma Józef Ratler 
wzbrania su: uczynić zadość memu słusznemu 
żądaniu, przeto uwaiam za swój obowiązek 

obywatelski podać sposób postępowania powyt
szej i irmy do wiadomości opinji publicznej. 
D. H. (Nazwisko znane Redakcji). (x -2) 

Apel do Społeczeństwa o poparcie Bursy 
polskiej im . Kopernika. 

Ractą istnienia za łożonej w naszem mieście 
jeszcze w przedwojennych czasach B u r s y pol
skiej im. M . Kopernika jest, jak wszY:5tkich zresz· 
t ą pokrewnych instytucyj, sł u żenie interesom nle
zamożnych obywateli, pragnących kształcić swe 
dzieci w szkołe średniej. Spelnienie tej, tak waż
nej z kulturalnego i obywatelskiego stanowiska 
misji , natrafia w obecnych czasach na wyjąt kowe 

trudności, kl6re Ogólowi są zbyt dobrze znane, 
aby n~ tem miejscu je wyłuszczać' A właśnie 
dziś więcej niż kiedykolwtek, niezamożna a pra 
gnąca się ks~[ałcić młodzież, inst)rtucji tej pOTrze· 
buje, powiedzmy wprost, bez tej pomocy nie 
moie się obelŚĆ T IJteż musi szeroko otworzyć 

swe wrota, stosując w jak najszerszym wymia· 
rze najdalej idące ulgi materja lne, dla sw)'ch wy
chowanków' i co więcej pom ieszczając bardzo 
znaczny ich procent zupełnie bezpłatnie. rowa-, 
rzystwo Bursy im. M. I<opernika może z czy· 
slem sumieniem powiedzieć, że sw6j obowiązek 
spełll1ło bez zarzutu. Uważa jednak, ie ma pra
~o i obowiązek, przełożyć czdć ciężaru, zbyt 
wielkie".o jak na siły nielicznej grupy osób do
brej woli, tak~e i na resztę miejscowego społe

czenstwa, że ma prawo i obowiązek zaapelować 
do .lego ofiarności. Czyn i to w sposób najmniej 
uciążliwy . Dnia 26 czerwca b. r . odbędzie się 

F e s t y n na dochód Bursy. Dyrekl..ja Gimn. I. 
Koło Rodzicielskie uczn. tegot Gimnazjum, jako· 
też TOfarz.y~two Bursy wierzy, że Społeczeństwo 
jarosławskie doceni w pełni celowośc jego wy
siłków i prlyczyni się do przysporzenia fundu
szów przeznuclQllych na tak watny cel, jako 
pomoc nąi\liezamotniejszej młodZIeży, zarówno 
przez tłumny udzial \\ F e s t y n i e, jak i oby-
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wateiskle i ofiarne stanuwisko wobec Pań Ko· 
mitelowycłl zbierających fanty i datki. Znając 
Społeczeństwo jarosławskie, jesteśmy pewni, ze 
apel nasz znajdzie żywy oddźwięk w Jego naj
szerszych warstwach. 

Komilt.t RodzicitIski Qimn. I-go. 
Z. sceny. 

Tow. Dramat. .Juwal" w Przemyślu, 
- mające już od dawna uslaloną markę arty
styczną - odegra w sobot, 18 czerwca w sali 
Kasyna garnizonowego w Jarosławiu, komedję 

w 3 aktach Barry Connersa p, t. "Roxy". 
W skład znakomitego zespołu wchodzą 

z pań: Drowa Grosfeldowa, Kneplówna, Sleg
ma nowa (reżys.) i Drowa Weintraubowa, z panów: 
Rechter, Dr. Rosshancler i Mgr, SpiegeJ. 

Grupa be~oniarska na XII. Targach 
Wschodnich. W porozumiłniu Zł Związkiłm Pol
skich Fabryk Portland-CłmłntlJ, kt6ry od dłut
szego jut czasu rozwija w całym kraju systłma

tyczną akcj, propagandową ulem podniłsienia 

konsumcji SWłgO produktu, orll!anizują Targi 
Wschodnie w ramach tegorocznej swej kampanji 
specjalną grupę betonową, która dać ma możli
wie kompletny przegląd wszystkich zagadnien bu
downictwa betonowego i żelbetowego w mieście, 
czy na wsi. W zakres eksponatów tej grupy wej
dą materjały składowe betQflu (jak cernenly, żwi
ry, grysiki szlachetne i I. d.), wyroby firm zwią

zane z budownictwem betonowem i konsumują
cych cement, juk narzędzia i maszyn, do betonu. 
wyroby belono we i z kamienia sztucznego, ele
memy konstrukcyjne z betonu i żelbetu, foto
graf je, plany i I. p. Dzięki zor).!anizowaniu wspól
nej, fachowej obsługi informacyjnej na zbiorowem 
stoisku, umotliwiono wszystkim interesowanym 
przedsiębiorstwom zbiorowy udział w tej grupie, 
w której naczelne stoisko zajmie Dyrekcja Robót 
Publicznych we Lwowie. 

Ze sportu. 

Wyniki z zawodów sportowych Św ięta 
W. F. i P. W. Koszykówka: l miejsce i nagro
dę przechodnią (poraz 3-d na własność) L.w. 
Strzel. RadymrlO 26 pkt. 2) miejsce Zw. Strzel. 
Garbarze 12 pkt. 3) miejsce Zw. Slrzel. Węgier

ka -ł pkl. 
Druiynowy marsz: 10 km. ze strzelaniem: 

l) miejsce i nagrodę przechodnią poraz pierwszy 
Zw. Strul. jarosław. ozas Ihl1 2) miejsce Zw. 
Strzel. Radymno czas Ih1 2·30. 

Sztafeta'" x 100 m: 1) miejsce i nagrodę 
przechodnią poraz pierwszy Zw. Strzel . Radymno 
czas 54 sek. 2) miejsce Zw. Strzel. Dunkiewice 
czas 56 sek. 3) miejsce Zw. Slrzel. Zapałów 61 
sek. poza konkursem A. Z, S. jarosław c~as 

47"4. 
Ubieranie maski przeciwgazowej na czas: 

I) miejsce Soszyński Michał z PocZ!. P. W. 8'9 s. 
2) miejsce Tomaszewski Łukasz Zw. Strzel. Mi
cha łówka 11'1 3) miejsce Prlnz Jakób Ż. P. W. 
11 '7. 

Bieg 100 m.: l ) miejsce Chmill Marjan 
Zw. Strz. Radymno 13 2) miejsce Dym Szymon 
t. P. W. jarosław 13. 3) miejsce Tomaszewski 
Łukasz Z. S. Michałówka 13'4. 

Bieg 400 m .: 1 miejsce Chmiel Marjan 
Z. S. Radymno 61. 2) miejsce Tomaszewski Jan 

Z. S. Michałówka 63. 3) miejsce Sternschus Oz
jasz Ż P. W. Jarosław 64. 

Bieg 800 m. I I) miejsce Wllczyński j6zef 
Z. S. Bpstrowicł 2'24'3. 2) miejsce Sternschus 
O:jasz Ż. P. W. jarosław 2'35. 3) miejsce Sme
reczyń ski jan Z. S. Duńkowice 2'35·S. 

Bieg 3000 m.: I) Miejsce Passa) j6zef 
Z. S. Radymno 101. 2) miejsce Pawełkiewicz 

Z. S. Radymno 11'13. 3) miejsce Szuster Tade
usz Z. S. jarosław 11 '21. 

Skok wzwyt : I) miejsce Paszaj józef Z. 
S. Radymno 145 cm .. 2) miejsce Chmiel Marjan 
Z. S. Radymno 135 cm. 3) miejsce Buczkow
ski józef Z. S. Duńko..vice 135 cm. 

Skok w dal.: 1 miejsCł Marc/ak Mieczy
sław Z. S. Dur,kowice 509 cm. 2) miejsce Muc 
Jan Z. 5. Duńkowice 487 cm. 3) miejsce Chmiel 
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kiedy xazoy grosz Jest drogI, tem 
h1nietnł~c.ż~ kupo,vać lichot~. "Ta

niośe~ 'ódb'ija siC; zaw~ze ' na jakoM 
towaru, alb()'~iem kOl;zt, 'produka1i~ 

robocizna i t. p. są jednakowe taK 
przy dobrych, jak przy lichych tO

warach. Przezorne gospodynie do
mu nie kupują nigdy mydła "tanie

go" - podrzędnego gatunku, bo dla 
"oszczędności" 30 groszy na kilo

gramie, nie chcą s ię narazić na szko
dę 30 złotych przez zniszczenie de

likatnej tkaniny. Lepiej kupić 100 
gramów mniej, ale tego prawdziwe

go, wybornego mydła "Kołlontay", 
- i to z "pralką", bo ono jest nie

tylko o wiele wydajniejsze, ale też 
czyściejsze, aromatyczne i zawiera 

Popieraicie glicerynę - jest ono zatem o wicie 
więcej warte, niż kosztuje. 

Lig~ Morską 

jut lepsze ......• 

i Kolonialną I Przedstawiciel na Jarosław I okolicę: 
WOtF STEINBOCK. JAROSŁAW. RYNEK 7. 

xx. wieku! 
Stienn! plVlki glazurowano I tomonlu ! 

Białe, niebieskie, lub marmu
rowe w róinych kolorach 
O lustrzanym p o ły s k u. 

produkuje I dostarcza 
w Wojew. lwowskiem 

O 50% lanie; 
od tego rodzaju 
innych p;ytek. 

Firma: 
• 

M. O K O N. Jarosław 
ul. Kraszewskłego~ - Telef. Nr. 6. 

ADOLF BLUCHER 
&lllnl sklaj 111111111 1IIIIjllll bljlllllllb 

W IAAOSł.AWIU, ul. 3. MaJa 1. 
(dawniej gmach SIraty potarnej) - Teleton Nr.165 
dostarcza cement wagonowo z. wszystkich fa
bryk OlU: poleca detajlicznie ze składu : Cement 
portlandzki, wapno, gips sZlUkatoT$ki i alabastrowy, 
wapnO hydrauliczne, ceeły i glinki szamotowe, 
płyty piekarskie, piece kaflowej dachówki szklane, 
trzcinę;, asialt. karbolineum, ter, smoły, pape da
chową. i izolacyjnI!, (Kutnickiego) oru: farby, po
kost)', I.kiery, terpentyny, kredy, pendz!e, pasty 
do podłóg, kliugerit, asbest, sznury asbestowe 
i wszelkie inne materiały w zakres budownictwa 

wchodzą.ce. 

Towary pierwSlorzedne t Ceny kopkurencyjne 
Warunki zapłaty według umowy. 

Marjan Z. S, Radymno 482 cm. 
Pchnięcie kulą: 1'25 kg. I miejsce Toma

szewski Jan Z. S. Radymno 8,92 m. 2) miejsce 
Misiąg Tomasz Z. S. Tywonia 811 m. 3) miej· 
sce Kraszewski Fran. Z. S. Radymno 171 m. 

Rzut granatem: 500 gr. I) miejsce Tolega 
}ÓZł! Z. S. Pruchrzik 72'68 m. 2) miejsce Muc 
Jan Z. S. Duńkowice 72'12 m 3) miejsce Bucz
kowski Z. S. DUIlko\\-ice 7049 m 

TliLEfON SS. 

Hallo I Hallo I 
APARAT RADJOWY 

3 lampow, Philipsa do sieci 
zamiast 900 .. 720 z.~ tylko u firmy 

PAWULSKI, JAROSł.AW 
Polecam również 'etakl I hamaki. 

Z dniem 1 kwietnia 19SZ r. 
ustala sią oprocentowanie: 

od wkładek Zlotowych na 8% • 

od wkładek dolarowych na 7'/,. 

od rachunków bieżących na 6%. 

w s t o s u n kur o c z n y m. 

Spółdzielcz)' 

BAnK R D b n l c Z y 
z ograniczon. OdpowledzlalnołCla 

W 'ARO S ł.AWI U. 

Nowości 

na sezon wiosenny 
oSią dać moina bez 
obowiązku k u p n a 

DOM TOWAROWY 

" IMPERIAL" 
w JAROSł.AWIU. 

Reklama dźwignią handlu I 

7 

Wydawc" ; odoowiedz.ialnv r8dalrtor ' EMANUEL SCHIFFIIAII!. 
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